
GAZETA l w o w s k a
omedziałek ]Sf 2 5 3 . 9* Marca 1829.

w i a d o m o ś c i  k b a j o w e ,
O  uroczystym ob ch o d zi*  rocznicy urodzin 

Najjaśniejszego a unłoscdwie nam Panującego e 
sarza i Króla Jmci odebrała Redakcyja uastępują- 
c e  opisy ;

—  Z  Przem yśla. — =
D zień  U rodzin  Najjaśniejszego Monarchy 

b ył  tu ob chodzon y z wszelką jah należy  uro 
Czystością. P o  Uroczystem w o b u d w ó c h  Kate­
drach p rzez  J J .  W W .  X X s  Biskup ów  w o b ec­
n ości  Urzędu Cyrkularnego , Sztabu W o js k o w e ­
go  , Magistratu i O byw atelstw a umyślnie z g r o ­
madzonego odpraw ionem  nabożeństw ie , nastą­
p ił  wielKi obiad u J W ,  J X ,  P o lo c z k ie g o  B i ­
skupa , g d zie  Cała znakomita pub liczn ość  jak 
najliczniej zgrom adzon a, przy najżyczliw szych 
odgłosach Spełniła toasty za Zdrow ie i jak naj­
d łu ższe  ż y c ie  n ajlepszego  Monarchy i O jca ,  
W ie c z o r e m  b yła  kantata; B o ż e  zachowaj C esa­
rza i t.d.j w red u tow ej sali, a potem bal,  g d z ie  
w  śród w eso łych  uniesień całej publiczności * 
ok o liczn eg o  obywatelstwa , szczo d re  d la  Iii- 
stytutu ubogich  z ło żo n o  ofiary.

—  Z  Jarosław ia i —
C h ociaż  Jarosław nie n ależy  do rzędd miast 

w iększych , a prżeto i nie' ma sposobów  równych 
z  pierwszemi wynurzenia mieszkańców chęci j 
uczucia  jednak tychże ku swetnu ukochanemu 
Monarsze (k ie d y  się do tego  sposobność nastręcza) 
n ieuitąpij  żadnemu Z miast sto łeczn ych  w  usiło­
waniu.

W sku te k  c z e g o  — = w dniu ju ż  l i .  L n te go  
w  w i e c z ó r , odgtosy m o źd zierzy  Zwiastowały’ 
nadchodzący dzień  utodziń , N P an a, —* Dzieri 
n iezgasłej  w  sercach p a m ięc i ,  jaką nam tw orzy  
pod ojcowskim berłem  w udziete' szczęścia  i 
s w o b o d y , najlepszy xz  M onarchów 1 — i i  naj- i 
Cnotliwszy z  ludzi [

W  dniu 12. o godzinie  t o t e j ,  podobne 
wystrzały b y ły  hasłem Zebrania się w sp óln eg o  W 
świątyni Pańskiej jako w przybytku laski, i mi­
łosierdzia  , w którym smOtriy u lgę —  ztrosknUy 
p o c i e c h ę ,  w ystęp n y ,  p rzeb aczenia  n a d z ie ję ,  
o cnotliwy w  westchnieniu powszechnym do Nojr 
w yższej  istoty , zasłużoną za swe czyny zuajduje 
nagrodę. Mszą odśpiew ał J X .  Ozarnaśiewtez Z 
Z .  J. M o w ę  zaś miał w niemieckim języku  J X .  Ka­
techeta  S k ó rsk i ,  która płynnemi kazn odzie i  usty

stoSoitnie do dnia przedm iotu trafnie' oddań?, 
zgadzając się z  uczuciami słuchaczów , była 
skutkiem jednomyślnych do Pana Zastępców m o­
d łów  , o d ł u g i e , i szc z ę ś l iw e  panowanie tyle 
d ro gieg o  dla serc  wiernych poddanych ukocha­
n e g o  Monarchy, —

P o  inszy, odśpiewano śród wystrzałów przed 
kościołem  uszykowanego hatalijonu D o n  Pędy* 
R egim en tu , T e  Denin — - i ulubiona pieśń na­
ro d o w ą B o ż e  ! zachowaj Franciszka 1 —

W  po łudn ie  z ło ż y ło  miasto dła z a ło g i  miej­
scow ej aoo funt mięsa —  trzy b eczk i  piwa , i 
ao  garncy wódki. —  Dla  szpitala zaś kollegijaty  
pewfią chleba i mięsa i lo ś ć ;  aby każdy i  sz c z e ­
gólny cZująC wesołość m oralnie, uczuł ją i f i z y .  

ę z n ie ,  w świetnej i tyle drogiej dla m ieszkań­
ców  miasta chw ili  !

W i e c z ó r ,  ilhuńinawauym b ył  r y n e k ,  i 
znacznie jsze  ulice —- O' go d zin ie  Zaś ętej zaczą ł  
się bal w ksssynowej sali , którą z d o b i ł  tysią­
cem lamp otoczony N .P a n a  portret. Nadtym jaś­
niały trzy połączonych Królestw go d ła  ; a niże > ko 
le w e j  stronie p o rtr e tu , unosiła się gw iazd a, 
obok  której g ło s i ł  jeniusz następujące w  ję z y ­
ku polskim wyrazy :■ ■

JSicch Teriiu! W ekwilecH bez m iary , 
G w iazda życia  błogo sw icciĄ  

Ci) łą c ty  Tronu ciężary  ,
Z  n tilo scię  O jca  —= dla d z ie c i!

Gdy czas jednak- ku zejściu n ow ej zb liża ł  
Się ZOrzy , spoina wraz w tet ch w ili  zako ń czy­
ła się balu wesołość —-  zostaw iw szy w mieszkań­
ców Jarosławia pamięci przywiązanie',  i miłość, 
ko ukochanemu M o n a rsze ,  które będąc' n ajp e­
wniejszą tronu ta rczą — i stały się każdego w tein 
mieście p o d d a n e g o ,  niezłomnem życia go dłem .

—  Z  H alicza. —
Uroczystość rocznicy  urodzin N P s n a  roz- 

począla się solennein nabożeństwem w tutejszym 
kościele  farnym przy  liczn ych  m oździerzow ych  
wystrzałach ; odśpiewano potem Znany hymn } 
T e  Doum i t, d. , a na zakończenie Magistrala 
osoby o b e c n e , zaintonowały ulubioną pieśń 
Indu: iii loże zachowaj Casarza Franciszka it.d.& 

B y oraz ten dzień radosny p rzep ędzić  w e ­
soło , wypraw iła  kompanija z urzędników  uiagi- 
stratualnych, Iszacnty okoliczn ej,  i tutejszej skła­
dająca się szlichtadę vv2osani do wioski ćwierć}

K
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fsjlli od Halicza o d le g łe j ,  Mo X . X ,  Franciszka­
n ó w  należącej, po ło żen iem  swoim celującej, S. 
Stanisław zw anej.  Tsm  do wieczora sie zaba­
w iw s z y ,  pow racała  kompanija zmrokiem przy 
smakownie p r z e z  tameczny konwent oświeconej 
starożytnej B oles ła w a  W s ty d l iw e g o  w ieży  , tu­
d z ie ż  przy  o d g ło s ie  d z w o n ó w , i licznych na 
polach roz łożon ych  ogniach. Rzęsisto o św ie co ­
no miasto. Najpiękniejszy widok tw orzy ły  jaśuie- 

ące na g ó rz e  zam ko w ej o g n ie ,  które w  różnej 
w ie lk o ic i  na szczytach r o z r z u c o n e , oświecając 
szczątki  pysznego niegdyś X ią żą t  Halickich gma­
c h u ,  i p rzy leg łe  ok o lice  przy mglistym p o d ó w ­
czas w ie c z o r z e  o podał x ię ż y c  i  g w ia z d y  wy- 
ręc?a ć  się zd a w a ły .  —  P ie rw s z y  raz podobno 
w  ó w  d zień  w idziano na tej postrzelanej ‘.i p o­
dziurawionej g ó rz e  gorejące pokoju  i sw obody 

, światła, które przypominając z a b ó jc z e ,  pustoszą- 
■ c e  najeźdników o g n i e , ro zn ie ca ły  mimowolnie 

w  mieszkańcach czucie  sw obody din siebie, chu­
cią w d z ię c z n o ś c i  dla P a n u ją c e g o ;  a będąc ro z ­
czulonym , c z y ż  można b yło  nie w ołać ? »Niech 
ży je  !« —

Z w ie d z iw szy  g łó w n e  miasta ulice wśród 
głoszących radości o k r z y k ó w , stanęła nakoniec 
kom pani ją z  całym praw ie ludem przed mie­
szkaniem Magistratu , g d z ie  jaśniało przeźrocze 
nader smąkownie zrobio ne z  cyfrą Najjaśniejsze­
g o  pana z  napisem w  g ó rze  : » Królow i Galicyi 
i L o d o m ery i#  w d o le ;  » W ie r n y  H alicza  —  
p r z e d  którym odśpiew ano w  uniesieniu pieśń 
lu d u ;  aBoże zpchowaj i t. d.« — Pamiętny ten 
dla m ieszkańców dzień zako ń czył  bal w  sali do 
te g o  urządzonej, -r-

W IADOM OSCI ZAGRANICZNE.

P o r l u g a l i j a ,

Gazeta nadworna Lizbońska z  d. 29. S tycz­
nia donosi , że  Dom Mignel w tym dniu z do- 
stojnemi siostrami swojeini Infantkami ud«ł się z 
pafacn Ouelqz do kościoła Panny IRaryi da R o ­
cha , słuchał tamże nabożeństwa, jadł objad w 
pałacu Necessidades i potem pow rócił  znowu do 
pałacu Q oelaz. W  d. 3 . Lutego przyjechał do 
miasta i odw iedził  kościół Ś. Łooyi,

W yrokiem  z d. 3 o. Stycznia fłr. Rio Pardo, 
Minister Sekretarz Stanu w o jn y ,  na prośbę swoję 
został od tago obowiązku uwolniony , i Minister- 

' stwo to oddano tymczasowie X i ę c iu ’ Cadayal. — ■ 
Mówią także o wystąpieniu z Ministeryjum Mini­
strów spraw zewnętrznych i skarbu. (G. W .)

. W i e l k a  B r y t a n i j a  i I r l a n d y j * ,

W  d. n .  Lut. były  pokoie w pałaęu W in d -  
sorskim , na których znajdował się Lord Kanclerz,

Lord P o d sk a rb i , wszyscy Sekretarze Stanu i w iela 
innych wysokich urzędników. P. Peel przedsta­
w ił Królowi X ięc ia  NorthumbeiJand , który przy­
puszczony został do ucałowania ręki Królewskiej, 
jako nowo mianowany Namiestnik Króla w Irian- 
d y i ; poozein przedstawiony był Hrabia Dalbousi, 
now o mianowany naczelny wódz w Indyjach w scho­
dnich ; odprawiono petem radę tajną, na której 
przew odniczył P. P e e l ,  ponieważ Hrabia Bathurst 
był słaby ; na tejże mianowano tegorocznych szery­
fów dla różnych Hrabstw Anglii. Lord W il lo u g h .  
by d’ Eresby z ło ż y ł  przysięgę jako Lord Namiest­
nik w Hrabstwie Carnarvon , a w końcu Recor-  
der zdał sprawę z 16 w yroków na śmierć, zapa­
dłych na ostatniem • posiedzeniu sądu Ołd-Bayley, 
z  których 2 otrzymało potwierdzenie królewskie.

W  d. 14 i i 5 . Lutego odprawili Ministro­
w ie  narady Gabinetowe , które zawsze trzy do 
czterech godzin trw ały . X ią ż ę  W ellington roz­
mawiał się także długo z  X ięcie in  Kumberlandyi 
z  N iem iec przybyłym.

Ces. Anstryjacki P oseł  na D w o r z e  Londyń­
skim X ią żę  E sterhazy, który jak w iadom o, w  je­
sieni roku zes z łe g o  zpndłszy z konia był złamał 
nogę i potem w y z d ro w ia ł ,  odw iedziw szy X ięci« 
W ell in g to n a , wyjechał w d. i 5 . Lut. do Brightonu.

P odłu g Dziennika Globe  P. 0 ’ ConueI nie 
ma zamiaru d ośw iadczać,  aby zajął miejsce swoje 
w Parlam encie, dopóki środek przez rząd zapo­
w ied zia n y , będzie rozpoznawany.'

Kommissyja upoważniona do rozpoznania bilu 
znoszącego katolickie towarzystwa zdała w d. i 3  
Lutego w Izbie niższej sprawę i przełożyła kilka 
poprawek. L iczbę  urzędników sądowych ku w y­
konaniu rozkazów Lorda Namiestnika , w celu r o z ­
wiązania niepozwolonych zgromadzeń, powiększo­
no z d w ó c b  do czterech lub pięciu. Kara pienięż- 
n8 5 oo f r . , na którą w edług początkow ego prze- - 
piso , poborcy lub podskarbiowie rentów lub skła­
dek przez cz łonków  takich zgromadzeń zezw o lo -  
nych , została zniesiona; przeciwnie poprawka 
Kommissyi c h c e ,  aby podskarbi zniesionego to w a ­
rzystwa , zmuszony był wykazać ilość przez skła­
dkę weszłych p ieniędzy , które r?ąd z a b ie r z e .—  
Odmiauę tę przyjęła Izba i dalsze rozpoznanie hila 
na d. 16. odłożono. (G. W . )

Fraricyja,

. Izba Deputowanych mianowała teraz Kom- 
missyje do następujących przedmiotów : 1) do roz­
poznania 26 projektów do prawa w zględem  od­
miany granic różnych obw od ów  hantonowych; 2) 
do rozpoznania projektu do prawa dotyczącego 
się monopolium tabaki; 5) do rozpoznania pro­
jektu do prawa względem  organizocyi g m in ; 4 ) 
do rozpoznania projektu do prawa dotyczącego
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«tę rad ob w odow ych  i departamentowych; 5) do 
rozpoznania projektu do prawa względem  rybo- 
łostwa w rzekaoh. —  P. Jakób Lafitte , miano­
wany został Prezydentem Rommissyi do próśb.

P o d łu g  Gazety Francnzkiej wszyscy Kardy­
nałowie Francuzcy (de Lntil, Isooard, d e la F a r e ,  
Cłermont-Tonnerre i Croi) mają zamiar udać się 
do Rzymu na Conclcwe.

Znany Kompozytor Gossec umarł w  d. 18. 
Lutego w Passy pod Paryżem , w wieku lat ę 5 
życia. (G. W .)

W łochy.

Dziennik Rzymski z  d. 14 . Lutego donosi 
o oroczysiości żałobnej w Rzymie, po śmierci Jeg o  
świątobliwości Papieża Leona X I I . ,  w sposobie 
następującym: »W ieczorem  d. 1 1 .  t. m. włożono 
nrnę z  sercem zmarłego Papieża Leona X II. do 
p o w o z u ,  i takową Mons. Conti Paź J e g o  Świą­
tobliwości i dw óch kouiuszych z  zapalonemi po­
chodniami , po obndw óch stronach powozu , p o ­
dług dawnego zwyczaju (potw ierdzonego, wyda- 
Dą vt tej mierze bnlą >zin«rłego Papieża) odp ro­
wadzili do przedsionku kościoła parafijalnego 
S S .  W in centego i Anastazego w T reyi.  O jciec  
Eridio Jacopini , Pleban wspomnionego kościoła, 
otoczony duchowieństwem , które zw y kle  w  tym 
kościele odprawia nabożonstwo, przyjął serce z  
największem uszanowaniem przy wnijściu, 1 po 
wniesieniu go do kościoła odprawił zw yczajne 
raodty. —  w  d. 12. rano, gdy ciało Jeg o  Świą­
tobliwości nabnlssmowano, przybrano je  w mniej­
szy ornat paoieżki, i wystawiono na katafalku pod 
czerwonym baldacbinem w kaplicy Sixtusa II. na 
Watykanie. Trzydzieści świeć paliło się  w ka­
plicy a czterech ludzi z gwsrdyi szlacheckiej ota­
czało  ciało. Penitencyiaryjusze watykańskiej bazy­
liki odprawiali m o d ły ,  rozpoczęte  w  chwili gdy 
O jciec  Ś. oddał dncba. Lud miał pozw olenie  n- 
dawauia się do ow ej kaplicy dla wynnrzenia sw o­
jemu zmarłemu Pasterzowi n czcć  żalu i uszano- 
Wan.a. —  Dnia następującego ( t 5 . ) zebrali się 
Kardynałowie w pałacu apostolskim na W atyka­
n ie ,  i w sali zwanej ornstowa , odprawili pier­
wszą zwyczajną Jeneralną kongregacyją , na któ- 
Tej przepisy Papieżów w zględem  Conclave od­
czytano , poczęta je każdy pojedynczo Kardynał 
zaprzysiągł. P o  ukończeniu tego aktu, Mistrz 
obrzędów Monsignor Suchce, w obecności w szy­
stkich Kardynałów przełamał pierścień rybacki,------------  r--------- ----------- r >
wręczony mu przez Kardynała Podkomorzego.
Tu złamał - odcisk ołowianej pieczęci KanceJa- 
ryi apostolskiej, którą w ręc zył  Prezydent wspo- 
mruonej Kancel :ryi Kardynałowi Dziekanowi. —— 
Dalej przystąpiono do potwierdzenia Gubernato­
ra Rzymu Monsigaora C*polleU.—  Poczem , lYloa-

signor Angelo M a i ,  Sekretarz Łongregacyi do k o .  
rektury książek Kościoła wschodniego i pierwszy 
Kustosz biblioteki watykańskiej, wybrany zosta ł,  
aby powiedział mowę żałobną na zmarłego P a ­
pieża; do drugiej m o w y, względem  wyboru no­
w eg o  Papieża mianowano Monsignora Tesla, S e ­
kretarza listów do Monarchów. Na tem samem 
zgromadzeniu, wybrano Kardynałów G a le f ie g o , 
Falzacappa , i Riyarola na deputowanych do nrzą- 
dzenia Conclcw e, które odbywać się b ęd zie  w  
pałaca apostolskim hwirinalnym. —  Poozem Kar­
dynałowie udali się do kaplicy S ixlu sa , w  której 
jakeśmy wyżej p o w iedzie li ,  wystawione b yło  cia­
ł o  Jeg o  Świątobliwości. Tym czasem  duchowień­
stwa bazyliki watykańskiej poszło do wspoinnio- 
nej kap licy ; Dr. Baltazar B o le g n e l t i , D z i e ­
kan kapituły tej katedry, ubraDy w Pluwial, p r z e ­
żegnał c ia ło ,  które po ubraniu go w wielki ornat 
papiezki,  i wszystkie ozdoby należące się naj­
wyższej godności, zaniesiono do kościoła P. P io ­
tra. P rzodem  szło duchowieństwo Watykanu z  
krzyżem, i świecami za p a lo n em i, ośmiu Kapela­
nów w ubiorze do choru , Diosło mary i ty leż 
Kanoników trzymało całun. Obok ciała pBStępo- 
wały gwardyja szlachecka i Szwajcarów a za tą 
wszyscy Kardynałowie. P o  wschodach królewskich 
(scala regla) i wschodach p rzy leg łeg o  podworza 
wniesiono ciało do bazyliki, i z łożono je na ka­
tafalku w średniej części kościoła wystawionym. 
P o  powtórzenia m odłów przez Msnsignor della 
Porta Patryjarc.hy konstantynopolitańskiego , V ic e -  
jerenla i Kanonika bazyliki, rozeszli się Kardyna­
łow ie .  Poczem ciało Jego Świątobliwości , prze­
niesiono do kaplicy przenajświętszego Sakramen­
tu , i postawiono je blisko kraty , aby Ind mógł 
się zbliżyć do ucałowania nóg Jeg o  Św iątobliw o­
ści. Istotnie niezmierna była liczba wiernych, któ­
rzy się udawali tamże, dla oddania tej czci, zmar- 
łe j  g ło w ie  pow szechnego Kościoła. Rano d. l/j. 
rozpoczęły  się ebsebwije w bazylice watykańskiej 
jakoteż modły we wszystkich kościołach lej stolicy 
za dnszę zmarłego Papieża przy wielkim zbiegu 
ludu.» (D. A.)

Królestwo Oboje? Sycylii.
W  d. 7. Lntego angielski okręt linijowy 

Azyja pod Kapitanem W illiam Johnstonem przy­
bywający z Malty zawinąi do zatoki neapolitań- 
skiej, i przyw iózł  Vice-Admirała Sir Pnltuej M al­
colma ; dnia następnjacego zawinęły do Neapolu 
angielski okręt linijowy R evsp ge a angielskie 0- 
kręty linijowe W ellesle j  i W indsor Castle do za­
toki Baja. T e g o ż  samego dnia bryg wojenny fran- 
cuzki Silon odpłynął do T o u lo n u . W7 d. 10. Lu­
tego zarzucił kotwicę w Neapolu angielski slop 
wojenny F ;!o m el,  który przybył z  Korfo i Malty.

(D. A . ) '



P r t i s s y . ,

Rzeczywisty  tajny Radca Sasko-Wejioarski i 
Jenerał Major Baron Egloffslein , przywiózł K ró­
lowi Jmci wiadom ość, ż e  uroczysty ślub J K W y .  
X ię c ia  W ilh e lm a ,  syna Króla J m c i ,  z X iężniczk»  
Augustą , X ię żn ą  Sasko-Wejuiarshą , nastąpił w 
W e jm a rze  d. i 6, z- in. (D.- A,)

K o s s y j a .

D z ie n n ik  O deski z  d. 2 1 ,  i 28. Lutego donosi i 
W iadom ości od wojska.

W  dniu pierwszym  S ty c z n ia ,  Jen erał  M a­
jo r  K up ryjan ów  posłał Jen erało w i R o th  dw óch 
z b ie g ó w  Tartarów  Z Szum li,  Którzy przybyli  do 
j e g o  forp oeziów  j zezn ali  o n i ,  ż e  W  W e z y r  
n adciągnął do Szum li około  %5. Grudnia, i z e ­
brał b lisko 3o,ooo ludzi dla uderznnia na Prawrody,

WsKnteK tćj w iad o m o śc i,  wszystKie woj- 
sKa odebrały  rozkaz , podwoić' baczńość i ro z ­
p o zn aw ać  poruszenia n ieprzyjacie la  p rzez  pa­
tro le ,  W i e c z o r e m ,  został Jen era ł  R o g o w s k i ,  
Zaw iadom iony,doniesieniem  z  Dawna, że  poczt 
b ęd ący  na czatach pod K o zln d ży  , z ło żo n y  z 80 
Ł o z ą K ó w , został altahowany p r z e z  Korpus Kawa- 
le r y i  tureckiej w sile  przewyższającej i że  tę 
wiadom ość p r z y w ió z ł  kozak, Który umknął. W y .  
dawszy r o z k a z y , Których w ym agały okoliczno- 
ś c i , Kazał ruszyć pułkom 3 t ,  i  3 a. strzelców  Ku 
J’rawody Ze 4 działami dla wsparcia o w e g o  po­
cztu , i z b liży ć  Ku W a rn ie  o ddzia ły ,  znajdujące 
się między tą twierdzą a Kustendży. Jen erał  Ptóili* 
o debrał  drugi raport od J e n e fa ła  R o g o w sk ieg o  
d o n o s z ą cy , że  PodpułKowniK Demitrow , w y ­
słany z  częszeią s w o je g o  pułKa na wzm ocnie­
n ie  wojsha pod KoZ ludży , napotkał o dw ie 
wiorsty od te go  miejsca kilko set jazdy turec­
k ie j ,  Którzy się  c o fn ę li  Ku Szum li,  StanowisKo 
p o d  K ozludży Zostało znowti zajęte  p rzez  nasze 
wojsKa. N ie p r zy ja c ie l  uderzywszy niespo dzie­
w an ie  Z 5oo lndzi jazdy , Zabrał zapew n e nasze 
patrole'. W  tej ro zp raw ić  m ieliśm yzab itych dw ó ch  
k o zakó w  i jed n e go  O f i c e r a D o w o d z c a  pocztu 
I 32 KozaKów niewiadom o gdzie ’ się' po d zie l i .

D o w o d zą cy  naczelnie drugiem wojskiem 
przesłał NPanu następujący raport z  d, 18. L u te­
g o  1829.

S p ieszę  donieść W ,  C. M ości o zajęciu  
tw ierd zy  T oiirn o  , która się poddała w d. *5 . 
L uteg o  p rzez  kapitolacyją wojsKrt piątej d y w izy i  
p ie ch o ty ,  jak świadczy raport , Który odebrałem  
od Jenerała  piechoty  H rabiego Langerom dato­
w any w  d. i ł .  Lutego.

D zia ł  44 • pięć ch o rąg w i,  są trofeami tegó 
świetnego czynu wojska. Alrinet A g a ,  dow odzca  
tw ierd zy  ze  swoim i oddal się p o d  wysoką 
op iekę  W ,G .M ości,

N ieb aw e m  będę miał zaszczyt z ło ży ć  u stóp 
W C M o ś c i  rzeczo n e  chorągw ie i Klucze twierdzy- 
W a le c z n e  wojsko, Które zd o b y ło  szturmem twier­
d z ę  Kale , da ł o  na n o w o  dow ody Swoje j  nieu­
straszonej  odwagi. Jen erał  p iecho ty  Hrabia 
Lang-rzon donosi , iż  gdy  p rzyb y ł1 pod Tpurnó 
oddział ten wojska chciał j e dn o m y ś l n i e  p r z y ­
puścić sztu rm ; le c z  będąc przekonany , . ź e  mo­
ż e  stać się panem tej tw erdzy  b e z  straty ludzi,  
odm ów ił  ślachetnemu żądania wojha, i tw ierdza  
została bez p r z e le w u  Krwi zajęta.

Z d o b ycie  tw ierd zy  T u r n o  jest tein Waż­
n ie js z e ,  że  za jęcie  punktu obronn ego nad D u­
najem zapewnia b ezp ie cze ń stw o W 'o łoszczyzn y  
półn ocnej,  W tym  celu rozkazałem zd em o lio w a ć  
tw ierd zę  Kale, wyjąwszy P o l i g o n ,  obrocony kfl 
N iK o p o lu ;  do twierdzy Turno Kazałem przenieść 
resztę dział tu r e c k ic h ,  dla powiększenia s i ł y ,  a 
dwadzieścia, dział w ie lk iego  Kalibru posłałem do 
K a la fa tu , aby tw ierd zę  tę postawić w stanie 
obronnym.

Donosząc W .  C. M ości o tych wypadkach, 
w inienem  d o d a ć ,  ż e  Hrabia L an geron  oddaje 
sprawiedliwość mądrym roZporzędzeniom  J e n e -  
zała Adjufanta Barona Geismar,

List Z Jass Z "d. 21. L u teg o  donosi t S ł s -  , 
wny Gzapan Oglu przysłany z  g łę b i  Azyi , »by 
n iepokoił  nasze z im o w e le ż e  , podiosł Klęskę 
od korpOsu Hrabi Lań geron e,

W zią w szy  fnu d w ie  tw ierdze spalił" takie 
fiotllę pod NiKopulem. M ajor Step an ów , O iicer  
odznaczający się , w ziął  na s ieb ie  wykon n ie  te­
go  zamiaru, i  takowy uskutecznił fia cze le  20Ó 
ochotników.

Z  trzydziestu statków i w ie lk ich  Szalup ka- 
nonierskich , f lo ty l lę  turecką składających , spa­
lono 29, W szystk o  z a g in ę ło ,  s ia tk i ,  maszty, 
liny, artyleryja i wszystkie zapasy. Straż turecka 
napadnięta n ie s p o d ż ia ń e , została w y c ię ta ;  Strata 
ńasza zupełnie nieznaczna. Gdy szło o w yzna­
c zen ie  o c h o t n ik ó w ,  którzy mieli n a leże ć  do  tej 
w y p r a w y ,  żo łn ie rze  piątej dyw izyi  o mai nie- 
b il i  s ię ,  m iędzy s o b ą ,  aby cnych  wybrano.

Listy , które p r z y w ió z ł  okręt ze  Stambułu 
W d. 29. L u t e g o , d o n o s z ą , ż e  W . W e z y r  z o ­
stał oddalony. Na jeg o  miejsce mianowany jest- 
R e sz id  Pasza.

—  Z  Petersburga d. 19. L uteg o. —
Hrabia D ib ic z  w yjech ał w d, 19. t W. 

z  P etersburga do Jass.

Red&któf i Mikołaj M i c h a l e  w ic  z ;  P f ukieni i  Piotra i Augusta f i l l t f ś t f t


